
O p łn f a  p o c z t o i

Nr. 259.
niszczona gotdw&ą.

Lwów, Piątek ssiia 2. Listopada 19^3. Rok XU.

PRENUMERATA:
Miesięczni, we Lw ow i. 
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z i rzesyifca w  Polsce 
373.000 V!:n., w Innych 
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CENA NUMERU

lionto czekowe 
P. K. O 140.561.
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i

wychodzi codziennie o godzinie 6 rano.

Ceny ogłoszeni
Za. wiersz milimetrowy 
w ynosi: Zwyczajny za 
tekstem 5000 Mk. Nade­
słane 15000 Mk. Neitro- 
Jpgja 25000 Mk . Na pier­
wszej Kolumn. 35000 M. 
Przeu kron. i w  rubryce
.Repertuar* 25000 Mk. 
Po kron. i kom. 20u00 M 
Dział ekonom. 25000 M. 
Drobne ogł. za każdy 
wyraz 2500 Mk. Paski 
na kolnmę. tekstww po 
'15000 M. Ogłosz za ;ran. 
o 50°/, drożej. Ogłosz: 
zamiejsc. o 25°|, drożej
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Od Wydawni&twa.
Z powodu rosnącej niemal z dniem każdym 

w  sposób zawrotny drożyzny zwiększyły się 
w ostatnim ' czasie nardzo znacznie koszta pro­
dukcji gazet a szczególnie podskoczyły znowu 
ceny papieru i druku, jak niemniej płace wszyst­
kich pracowników.

Skutkiem tego dzienniki warszawskie pod­
niosły już w zeszłym tygodniu cenę pojedynczego 
numeru na 15,000 m kp. i w tym stosunku pre­
numeratę.

Dzienniki lwowskie zniewolone są pójść 
za przykładem dzienników warszawskich. Od

1. listopada 1023 r.
wynosi m iesięcznie prenumerata . K e r  j e r  a  

L w o w sk iego ".
W e  Lw o w ie  bez odnoszenia do domu 350.000 m.

„ z odnoszeniem „ „ 375.000 m.
Z przesyłką pocztowy w całej Polsce 375.000 m. 
Zagranicą . . ' ..................................... 600.000 ,

JSfamcr pojedynczy od £. listopada
15000 Marek.

Celem uregulowania nakładu prosimy o mo­
żliwie najwcześniejsze odnowienie prenumeraty 
■i o w yrów nan ie  zaległości. »

ctząri zbawienia czy klęski?
Losy Państwa dzierżą aulomomiści. —  Tragiczne 

nieporozumienie. —  Ratunek jest jeszcze

(K orespondencji własna.)

Warszawa, 30 października. 
Państwo, Sejm i opinja została postawiona 

przed faktem b. ważnym. W  ciężkiej i groźnej 
sytuacji międzynarodowej, w obliczu katastrofal- 

< n eg j położenia skarbu] i przesilenia przemysłowego 
stanął przed nami nowy Rząd. C żołow i i ekspu- 
nowam ludzie endeccy objęli trzy najważniejsze 
ministerstwa. Przyczynia się to z  jednej strony do 
w y jaśn ien ia  sytuacji tak ze względu na zdecydo­
wanie partyjny charakter Rządu, jak z drugiej 
strony na zupełne usunięcie p. Wljofga "i* wpływa 
„Piasta1- na bieg spraw państwowych.

Sytuacja międzynarodowa w  ostatnich cżasach 
dla Polski była specjalnie niepomyślna. Już każdy 
wie na pamięć, że p. Seyda gruntownie podciął 
nasz autorytet w Lidze Narodów  i w  trybunale 
haskim, co zresztą robił z aprobatą Dmowskiego. 
W  tym tak ciężkim mumenrie przychodzi nowa 
komplikacja, a mianowicie zamęt rewolucyjny w 
sąsiedztwie na^zem w  Niemczech i tendencje so- 
w i( tów do dopomożenią komunistom i wykbna- 
nia tralctatu w Rapallo. W yraźn ie powiedział to 
. .ocki mówiąc, że Polska może być albo pomo­
stem, albo barjerą, świadczy o  tern dobitnie przy­
jazdy i r yfraktacje z M. S. Z. p. W igdcra ffoppa, 
Dpsła sowieckiego w  Berlinie.

Czytajcie 
„Kurjera Lwowskiego” .

O t a i z w i e  najelegantsze n a j t r w a l s z e  
—  — krajowe i zagraniczne —
ioi« niżej cen wystawowych poleca £
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Chroniczna re k o n s tru k c ja .
ZapciYfadź zmian w min. spra*® wojsk. i w min. robót pubKczn.

Warszawa. (Teł. w ł.) (G ). Dowiadujem y się, 
że w  zw iązku z listem  min. spr. wojsk. 
Szeptyckiego, który zg ło s ił swą dym isję z zaj 
łniowianego przez się stanowiska p iez. W o jc ie ­
chowski zarządził przedłożenia mu ścisłego pre- 
limi larza M. S. W ojsk., celem  zbadania p rzy­
czyn, które zm usiły gen. Szeptyckiego do po­
dania się do dym isji. Dowiadtrjemy się, że pia- 
stowicy chcieliby na m iejscu gen. Szeptyckiego

w idzieć gen. Sosnkowskiegó, endecja zaś upatru­
je gen. Raszewskiego.

W arszawa. (Teł. w ł.) (G). Dowiadujem y się, 
że kandydatura p. Skulskiego wysuwanego przez 
piastow-ców na stanowisko min. rob. pubi. obec­
nie już nie jest bnana w rachubę. Kandydatami 
do le j teki są posłow ie Posadzki w-zgl W eber 
'obaj z Piasta).

Z a m o r d s n a n i e  m i n i s t r a  r m s i n ń s k t e g o .
Sofia. (P A T ). 81. 10. B y ły  m inister dr. G e-tm u b. m inister pełnomocny! w  Berlinie i Koii-

radiew, w  chw ili, gdy powracał w czoraj w ie ff lE  stantynopolu Geszow, odprósł ciężkie rany. Ża ­
rem do domu, został zamordowany przez nie-1 rządzono energiczne śledztwo w  ,celu w ykrycia  
znanego sprawcę. Tow arzyszący zamordowane- • spra wców morderstwa.

Dla obozu lewicy niepodległościowej odpo-! 
wiedź jest krótka i jasna: Polska jest państwem,-' 
niepudległem, nie może być przeto mowy o tem, 
by była pomostem i z pewnością nim dLa ni­
kogo nie będzie. Stojąc na gruncie zawartych 
traktatów —  barjerą być nie chcemy — możemy 
być tylko równorzędnym,, twórczym elementem w 
pokojowym odbudowaniu Europy.Siły płynącej z 
-państwowości naszej ani ominąć ani 'naruszyć nie 
damy. — Tak sformułowane stanowisko państwo­
we mi ktoirern opierała się dotąd nasza polityka 
zagraniczna jest obce partyjnemu stanowisku N . O. 
co przez -całe 4 lata dobitnie okazywała. Obóz 
p. Dmowskiego i ion sam biorąc za szyld mglistą 
koncepcję — panslawizmu, nie wierząc w żywot­
ne siły własnego narodu stawał w  cieniu Rosji 
mówiąc o autonomji.

I oto nieszczęsne ugrupowanie sił, W Sejmie 
i rzucenie się p. W itosa w  objęcia prawicy stwa­
rza moment, w którym o  polityce Niepc dległej 
Polski mają decydować —  autonomiści! Z  tego 
jasno trzeba zdać sobie sprawę i wraz z całym 
społeczeństwem powiedzieć stanowczo i otwarcie 
że nie pozwalamy tym ludziom, którym „Polska 
przyszła za darm o"—  oonowme ją za darmo, ‘ 
wskutek obłąkanej 'grupy fanatyków jmrtvjnych, 
zaprzepaścić. ■ j

Sytuacja wewnętrzną stoi pod hasłem konie­
czności naprawy skarbu i zatrzymania katastrofy 
git ispodajrczej. Dziś to już aksjomaty, że trzeba 
tyle płacić podatków i jak wzmożyć dochody inne, 
by utrzymać aparat państwowy, powstrzymać in ­
flację i przy oszczędnościach zrównoważyć bud­
żet Sanacja musi nastąpić prędko, bo inaczej nic

nas nie uchroni od katastrofy gospodarczej. Tu 
żadne kłamstwa nie pomogą. Skarb do tego stanu 
doprowadzili sami endeccy ministrowie skarbu, z 
d w o m a ,Piastowcami" dla okrasy — pp. Byrka 
i Jastrzębski — a nie „gospodarka le w k y " .  
Przecież nie lewica miała i mogła płacić podat 

(Ciąg dalszy na sti\- 2)

gdyż nie cena, lecz wydajność 
jest miarodajną. Wystarczy po­
łowa tej ii ości „ P r a s n d z lo c ]  
F ra n c k a “  z  m ły n k iem  co
zwykłej domieszki, aby sporzą­
dzić lepszą kawę. Należy, przeto 
używać tylko towaru opatrzonego 

na wszystkich pakietach marką 

fabryczną m ły n ek  i podpisem:
H a m y b a  F ran ch a  S ynom le .

1285



2 KURTEK LW O W SK I z piątku .dnia 2 listopada 1923. Nr. 2M .

ki, ale wielkie ziemiaństwo, przemysł, banki i bo­
gaci chłopi — a więc , Powszechnie daiej 
wiadomem, jest, że na niestabilizowanym kursie 
marki spekulowało to samo dobrane towarzystwo, 
specjalnie zaś przemysł ograbiał skarb i społe­
czeństwo przy1 pomocy banków przez tak zwane 
kredyt)' marko we. ' i  oto reprezentant tych w: rstw 
o  publicznie Kwestionowanym sposobie dorobie­
nia się majątku p. Kucharski z pomocą Hamer- 
linga staje przed nami, jako włodarz i zbawca 
skarbu. Wszystko popiostu wzdryga się przed tern 
widowiskiem; to naprawdę jakieś tragiczne nie­
porozumienie. W ięc ci, którzy podatków nie p ła­
cili, mają je fcraz ściągać, ci którzy na '‘inflacji 
zarabiali mają ją teraz pow strzym a®  W  to ża­
den zdrowy człow i :k nie uwie-zy, jak nie

wiemy w  to, by auto nom iści, mogli poprowadzić 
politykę zagraniczną niepodległego Państwal 

Że ten krótki obraz musi wywołać reakcję i 
niejako samoobronę parnego społeczeństwa — to 
jasne. Jeszcze czas, jest jeszcze prezydęnt Rzpltj 
jest opinja publiczna i/; jest nadzieja, że są i w 
.,Piaście" ; „C h . D ." tacy posłowie, którzy wraz 
z catą demokracją polską powiedzą. Polski na 
nową zagładę nie damy. Rządowi temu odma­
wiamy poparcia i wszelkiego saufania. i żądamy 
jego dymisji. Dość klęsk i poniżeń za pięć m ie­
sięcy ósemkowych rządów, niech wezmą władzę 
ci, którzy kraj przed ruiną mpgą i zechcą ura­
tować-

Dr. Karol Polakiewicz
poseł na Sejm!

Nowa konstytuna rosyjska.
N ow a konstytucja rosyjska Zatwierdzona w 

lip.ru br. przez kongres Rjajtyi przez [egzekutywy 
poszczególnych państw zw iązkowych, oddaje —- 
w ładze najwyższą Kongresow i Rad a par in ­
terim. Zw iązkowem u komitetowi egzekucjijnemn. 
Kongres Rad iskłaida się z delegatów  Rad m iast; 
jeden poseł przypada na 20 tys w yborców  — - 
i z delegatów' Rad gubernjalnych 1 ooseł na 
i  25 tys. wyborców' —  Kom itet związkowy, egze­
kucyjny odbywia. trzy sesje w roku, posiada 
on kompetencję prawodawczą ; egzekucyjną. — 1 
Składa się 1) z Rady zw iązkowej, '2) Rady N a­
rodowej. Rada zw iązkow a wybierana p izez kon­
gres Rad, obejmuje przedstaw icieli krajów  zw iąz­
kow ych , jtroproujonalnie do ich zaludnienia. —  
Obecnie liczy  371, członków. Rada Narodowa; 
złożona jest z 5 przedstawicieli każdej republiki 
i po 1 przedstawicielu autonomicznego tery to- 
rjiim  (id y  Kom itet zw iązkow y nie m a posiedzeń^, 
jego funkcje w ypełida  W ydziął, złożony z 21 
osób. . Do W ydzia łu  tego wchodzi po 7 przedsta-1 
w icieli Rady Zw iązkowej i Rady Narodowej, 
resztę mianuje wspólnie zeb ian ie obu Rad. —- 
Obecnie przewodniczącym i wwdziatu są Kalinin, 
Petrowski, Nai wmanów i Czerniaków. W d z ia ł  
m a prawo zaw ieszać wszystkie uchwały Rady 
Kom isarzy ludowych. Organem egzekucyjnym  
Komitetu zw iązkow ego jest K a la  Kom isarzy lu­
dow ych  (Sownarkom ), m ianowana przez komitet. 
Obecnie wchodzą do niej, Lenin przewodniczący, 
5 zastępców, komisarze ludu dla spraw zagrań. 
(Cziczerin), wojskowych (Trock i!, skarbu fSo* 
kolriikow), przewozu (Dzierżyński), handlu zagr. 
(Krassin), poczty, inspekcji, rady ekonomicznej, 
pracy, żywności.

W ładza  sądownicza pow ierzona jest N a j­
wyższem u Trybunatowi przy Kom itecie Z w ią z­
kowym. Rada Kom isarzy ludu zajmuje się rów ­
nież przez swój organ OGPU. walkę z  kontrre­
wolucją, szpiegostwem, i bandytyzmem.

Państwa związjpowc przyznają konferencji:
1) Przedstaw icielstwo f  dyplomata czne, za- 

wienanio traktatów politycznych (H ) z zagranicą, 
prawo zmiany ewentualnej obecnych g ra n ic "— ' 
przyjm owania nowych członków  Konferencji, w y ­
powiadania wojny, zaw ierani i. pokoju; 2) Praw o 
zaciągania pożyczek wewnętrznych i zagraniczn- 
nych: 3) ratyfikacji traktatów. 4) prowadzenie 
handle zagranicznego; 51 opracowanie wspólnego 
ptenu ekonom icznego i pra z o nadawania konce­
sji; 61 zarząd komunik(T(ćij!i i poczt; 7) organizację 
i kierownictwo siły zbrojnej; 8) zatw ierdzanie 
podatków  i budżetu; 91 prawo wydania ustaw 
rolniczych i eksploatacji bogactw  naturalnych! 
i lasówraj10) U łożenie jednolitego przewodnictwa 
dla całego zw iązku.

GfcN. T IUTIUNYK  BOLSZEW IKIEM .
Moskwa, (S W ) .  „ Izw ies t ja "  zam ieszczają 

wiadomość, że długoletni biizki pomocnik Petłu- 
ry gon. Tiutiunyk, który do ostatniej chw ili w a l­
c zy ł z wojskam i czerwonym i na Ukrainie, zw ró­
cił się dó w ła Iz sow ieckich  z oświadczeniem, 
że przechodzi na stronę sow ietów . Po przepro­
wadzeniu śledztwa przez szefa Czerezwyczajki 
na Ukrainie Tiutiunyk otrzym ał przebaczenie i 
pozwolenie na powrót do Rosji. Tiutiunyk oddal 
w  ręce w la  Iz sow ieckich całe sw oje archiwum 

— —* • .. 
REKONSTRUKCJA G ABINETU  RUMUŃSKIEGO

Bukaresz4, (P A T ). Dokonano tu następującej 
rekonstrukcji gabinetu: Prem ier Jan Bratianu’ 
zachowuje prezydenturę i obejmuje tekę spraw 
wewnętrznych, dotychczasowy min. spraw wewń. 
Vatianu obejm uje tekę komunikacji, dptych-i 
czasowy m inister komunikacji gen. Moshiu o- 
bęjmuje tekę robót publicznych, dotychczasowy 
min. ppacj Maf&escu obejmuje tekę spraw ie­
dliwości, tekę handlu i przemysłu, Constinescu, 
tekę sztuki i kultury Lepadatu. M inisterstwo pra- 
py i ep ick i [społecznej rozdzielono na dwa odrę­
bne iłiinisterstwa, przvczem  tekę opieki społe­
cznej obejmuje Bacenal, a  tekę pracy Circuleacu. 
Pozostali m inistrow ie zachowują dotychczasowe 
teki.

P r z e c i w  m s z c z e n iu  o ś w ia ty .
IM a u ezy c ie ls fT O P  s z k ó ł  ś r e d n ic h  p r z e c iw k  j o b e c n y m  s t o s u n k o m  w  s z k o lm c fu r ic

W  dniu 26. bm. na W alnem  Dorocznem Z e ­
braniu Oddziału W arszawskiego Zw. Zaw. N. P. 
Sz. Sr. pow zięła  została następująca uchwala 
w  sprawie stosunków panujących obecnie w 
szkolnictwie, Doroczne W alne Zebr Oddz. W ar­
szawskiego Z. Z. N. P. Sz. Śr. wobec faktów, 
nachodzących w  ostatnich czasach na terenió 
szkolnictwa i usuwania nauczycieli, niezatwier- 
dzania i szykanowania ze względów  DoliWcz- 
nych, dążenia iin redukcji szkół powszechnych, 
w ydzia łów  oświatowych przy Ministerstwach^ 
wydziału  ośw iaty pozaszkolnej, W ydzia łu  wetd-

ry ra ij i  przy (uniwersytecie i feśnictwa przy W y ż ­
szej Szkole Gospodarstwa Rolrngo i iii., ogra­
niczania budżetów szkolnych wzmożenia w pły ­
wu duchowieństwa wbrew gąsadom konstytu­
cyjnym w szkolnictwie, w yraża  protest prze­
ciw ko polityce, prowadzącej do obniżenia no- 
ziotnu kuitury i oświaty, podstaw7 rozwojowych  
państwa i społeczeństwa w  rocznicę w iekopom ­
nej Kom isji Edukacji Narodowej.

Zebranie postanowiło Wszcząć akcję celem 
rabowania, zagrożonej w  najwyższym ' stopniu o- 
ś wiato*.

Z obrad Sejmu.
jakie będą podwyżki podatku gruntowego. —
0 reorganizację administracji państw. —  Prze­
ciw propagowaniu faszyzmu w  „Gazecit Adm.
1 P. P.“ —  W ybory do Gł. Komisji Ziemskiej’.

W arszawa, ^Tel. w ł.) (G ). Dziś o godz. 2 
popoł. rozpoczęły sio obrady sejmu. Przystąpio­
no do debaty nad ustawą o zmianach przepi­
sów7 dotyczących ochrony konstytucji; głos za ­
biera! pos. Królikowski [kom.,, którego krótką 
m owę przerywano bezustannie okrzykam i pra­
w icy : „p recz", ,,prowokator" Ltd. Był moment, 
kiedy grupa posłów  praw icy w  podnieceniu ru­
szyła Iku Itr; bu nie [przemawiającego Królików skie- 
sk iego; rów nocześnie z law lew icowych  wy su 
nęło się kilku posłów.7. W ów czas marszałek o- 
św ia iczy ł, że pilnowanie porządku należy do 
niego ,i nikomu nie pozwoli ażeby umówcy prze­
szkodzono w  "korzystaniu z prawa wolności s ło­
wa. Ustawę odesłano do komisji' prawniczej. 
Następnie w drugiem i trzeciem  czytaniu p rzy­
jęto ustaw/ę w  spraw ie nabywania nieruchomości 
przez cudzoziemców, poczem  przystąpiono do 
debaty nad poprawkami senatu w sprawie w y­
kładnika podwyżki podatku gruntowego; po­
prawki senatu o skreślenie progresji odrzucono.

Przyjęto poprawkę p. Dianąanda aby płatn i­
cy, którzy za  drugie półrocze roku 1923 za ­
płacili z góry byli zobowiązani do dopłaty l i ­
ch walonego za  drugie półrocze dodatku.

Kom isja przy jęła  w trzeciem  cz\ tanin usta­
wę o wstrzymaniu eksm isji dzierżaw ców  grun­
tów  zajętych pod budynki w miasteczkach i 
wsiach na kresach; w7 zw iązku z tem przyjęto 
jednocześnie,, rezolucję p. Pńy łuckiego, aby rząd 
do 15. stycznia r. 1924 przed łożył ustawę re­
gulującą ostatecznie te sstosunki.

Nagłość wniosku posła Graebego (zjedn. 
nidm.) w sprawie zaopatrzen ia inwalidów przed­
wojennych i emerytów odrzucono, wniosek ode­
słano do komisji. Nagłość wniosku pos. Pio- 
howrskiego (PPS .), w soraw ie skonfiskowania 
czterech dzienników krakowskich za rzeczową 
krytykę ostatniej odezw y rządu, odrzocoilo  160 
głosam i£przeciw  133; wniosek odesłano do ko­
misji administracyjnej. Pos'. Now icki (W yzw .) 
uzasadniał hątyość wniosku w sprawie uchwały 
Rady Ministrów:.' dotyczącej reorganizacji adm i­
nistracji państwowej.

W  odpowiedzi zabrał głos min. spr. wewn. 
Kiem ik, który m . i. ośw iadczył, że rząd nie ma 
zasadniczo nic przeciw  temu wnioskowi i gotów

jest na najbiiższem  posiedzeniu komisji przed­
stawić progfam  swoich  Drac w  zakresie prze­
prowadzenia zasady „zespolenia w ładz; nagłość 

j wniosku przyjęto, wniosek odesłano do kom. 
administracyjnej.

i P. Karpiński (PPS .) uzasadniał nagłość wnio- 
i sku w  sprawie propagandy faszyzmu w  urzędo­
wym organie administracji i policji państwowej; 
wniosek dotyczy szeregu artykułów sędziego Pap- 
p iporta w „Gazecie administracji i poi. państw'., 
pos. Czapiński w prostych słowach zaatakował 
m ,  spraw wewn. i s lw ie id z ił,. że propaganda 
faszyzmu odbywa się też za pośrednictwem PAT . 
i zapytał dlaczego swej czulej opieki nierozto- 
czył nad oddziałami faszystowskiemi ćwicząćyjni 
się na Pawązkach. Drugim, mówcą w tej sprawie 
był p. Stefan Dąbrowski (Id. Dubahowicza), któ- 
w wywodach swych przyszedł do przekonania, 
że z wnioskiem projxino wanym przez pos. C za­
pińskiego, należy poczekać, aby się przekonać jaki 
będzie koniec artykułów p. Rappaporta. Min. Kier- 
nik w odpowiedzi posłowi Czapińskiemu oświad­
czył, że artykuły p. Rappaporta są traktowa ne 
jako naukowe. Nagłość wniosku odrzucono, wnio­
sek zaś odesłano do komisji administracyjnej. — 
Następnie przy-dąpiono do rozpatrzenia nagłości 
wniosków NRR i PPS w  sprawie strajku kolejo­
wego. —  Pierwszy zabrał głos pos. Popiel, któfy 
mocne zaatakował p. W itosa cytując jego s ło ­
wa „ żC: ,ju tro  będzie gorzej, róocie oo cncecie", 
(Prez. R. Min. W itos krzyknął w tem miejscu ,}fo 
kłam stwo"). Następ-nie zabrał głos pOS. Źuławcfci 
ipoczem nagłość wniosku1 odrzucono 174 głosami 
przeciw 134. — Do głównej kom. zierask. wybrano 
jako Członków pos. Makulskiego (256 głosów ), 
Godlewskiego (233 g ł.), Bogusławskiego (182 g t j  
Bicodiackiegij ”(174 g ł.) na ogólną liczbę głosu­
jących 324. Wreszcie poseł' Rudziński uzasadniał 
tjagtość wniosku w sprawie pertraktacji rządu z 
.przedstawicielstwem sowieckiem. Nagłóść wniosku 
uchwalono, Wniosek 'Odesłano do komisji spraw 
zagr. W  myśl tego wniosku sejm wzywa rząd' 
do jak najrychlejszego przedłożenia Sprawozdania 
przed komisją spraw zagr. ó pertcktacjich rżądu 
polskiego z przedstawicielami rządu sowieckiego.

GEN. KOMISARŻ W YBORCZY. i

Warszawa. (Tel. w ł.) (U ) Prez. Rzpltej ihia- 
nował sędziego sądu najwyższego dra. Józefa Mie- 
rzeńskiego gen. kom. wyborczym Rzpltej.
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Z Niemiec.
N O W Y  R ZĄ D  W  SAKSOWJI.

Onozno. (EAT). 31. 10. W  Siąksonji po dłu- 
kich rokowaniach nastąpiło porozumienie co do 
utwoszeJtia nowego rządu. U tworzony będzie ga­
binet cizyisto socjalistyczny, a kierownictwo obej­
m ie iawniejiszy min. gospodarki aocjalny demo- 
fcrata Sschilhng.

, N O W Y  PREZYDENT MIM. W  ssAKSOWJI.
Drezno. (PAT.) 31 10. Na nocnem posiedzę- 

, niu sejmu wybrany został prezydentem ministrów 
! 46 glosami socjalny demokrata poseł Fellisch. — 
i 18 głosów padło na posła niemieckiej partji lu1- 
jdowej Peisera. Obecnych było 71 posłów. Ko­
muniści wstrzymali się od głosowania. Poseł Fel- 
lisrh przyjął wybór. Następnie odroczono sejm 
do 6 listopada.

ZBR O JENIA  NACJOWALISTYjJz ŃE W  B a - 
W A R lf .  ■’

Weimar. (® W ). Nacjonalistyczne form acje 
północnej Bawarji zbroją  się coraz intenzyw niej. 
W  okolicach Loburga odbyw ają się Ćwiczenia 
Strzeleckie. Szereg oddzia łów  ioztaieSzGzono w 
rozmaitych punktach granicznych. Bałaljony 
fetnrmlbwe posiadają oddzia ły karabinów masz. 
5 m iotacza min. Zadaniem: tych oddzia łów  ma 
być wykjpnanie napadu na środkowe Niemcy.

A N G L IA  NIE U ZN AJE  „R E P U B L IK I ŃAU- 
REŃSKIEJ.

Paryż. (E M '). BI. 10. Hawas dowiaduje się, 
ze rząd brytyjsk i po lecił ambasadorom swoim 
w  Paryżu i Brutaueli zawiadom ić. Ze nie uznaje 
legalności .prow izorycznego rządu nadreńskiego, 
oraz przeciwstaw ia s ię  wznieceniu ruchu sepa­
ratystycznego w  atreiie okupacji angielskiej.

i ANGLJA  BRONI JEDNOŚCI NIEMGEC.
i Londyn. (PAT.) 31 10. W  jednem' z ostatnich 
ewych przemówień' Baldum, zaznaczył, ż!e uzna­
nie separatystów przez któregokolwiek z sojuszni­
ków byłoby nietylloo naruszeniem zasid ustalo­
nych przez traktat wersalski, ale wywarłoby rówi- 
cześnie ujemny wpływ na sprawę odszkodowań'.

PR EZYD ENT EBERTH N A  INDEKSIE 5W0JĘJ 
RARTJI.

( Berlin. (R AT). 31. 10. N a  wczorajszej konfe­
rencji berlińskich urzędników socjialno-demokra- 
tycznych przyjęto wśród oklasków wniosek o 
wykluczenie prezyidenitą państwa Eheńtha z p!artji 
Oocjateo -demokratycznej.

Z A W IE S ZE N IE  PISMA SOCJALISTYCZNEGO.
Drezno. (P A T ). 81. 10. Generał M uller za ­

w ies ił wszystkie dzienniki socjalno -demokraty cz - 
ne w  Pąksonji z  powodu gwałtownych ataków 
na korni sarza panist wowego Heinzego.

g r o ż b  k d  a l s z e g o  s t r a j k u  k o l e j o w e g o
Kraków. (PAT.) 31 JO. W  kilku miejscowo­

ściach zgłosiła się już znaczna część maszynistów 
i konduktorów do służby. Ruch pociągów został 
utrzymany w dotychczasowych rozmiarach.

Dyrekcja poczt i telegi afów wyznaczyła ostat­
ni termin powro'u do pracy na dzisiaj, godzinę 
8-mą rano. Na  skutek tego wezwania zgłosiła 
się pt*ua  liczba urzędników oraz listonosz ów do 
pracy:.

Warszawa. (Tel. w?) (G ) Dziś odbył sfę 
tutaj przy udziale 19 tys. strajkujących pracowni­
ków koleiowych wiec na którym przemawiali pos. 
Malinowski (PPS.), Michalak (NPR j, i Kuryłowictz 
(PPSi), Po przemówieniach wiec jednogłośnie pc- 
pziąl rezolucję głoszącą, i i  kolejowcy wytrwają 
w strajku1 aż do ztealizowania wszystkich postu­
latów.

Na dworcu gł. w Warszawie zastrajkowall 
robotnicy ładujący węgiel na parowozy; zawez­
wano wojsko. , i ;

Sprawy polsKte,
N O W I PROFESOROWIE UN IW ERSYTETU  

Ł W ARSZAW SKIEGO.
Warszawa. (Tel. |wł.) (O ). Prez. Rzpltej pod­

pisał nominację p. W ł. Grabskiego b. min. skarbu 
Tia prof. Zw. ekonomji politycznej w  głównej 
szkole gósp. wiejslc. w  Warszawie, oraz nominację 
p. Wacława Makowskiego b. min. Sprawiedliwości 
tia zw. prof. prawa i postępowania kai r,ego na 
uniwersytecie warszawskiem.

-   ----------

ROCZNIK 1895
Podług doniesienia pism warszawskich po­

wołany został na ćw iczenia sześc io tygod n iow i 
-Powołano także-osoby i  grupy C l i  C2

STRAJK W  PRZEMYŚLE W ŁÓ K IENN ICZYM
Warszawa, ('i.:', w ł.) (G ) Pogłoska o Um 

przemyslowcv łódzcy zgodzili się na 110 
proc. podwyżkę, okazała się niepraWdżiu ą. Na 
dzffiiejszem posiedzeniu delegatów zw. klas., robat- 
tflków włókienniczych zadecydowano strajk konty-

Jak funkcjonuje u. nas poczta, 
telegraf i telefon?

KoZrriowy telefoniczne m iędzym iastowe sta­
ły  się prawdziwymi zbytkiem , skoro s'ię zważy, 
że taryfa  za  rozm ow y niedawno temu podsko­
czy ła  o 100 proc., w  październiku o 250 proc., 
a od 1. listopada znowu o 100 proc. Za rozm o­
w y na w iększą odległość, jak do Krakowa lub 
do W arszawy, płaci się bardzo znaczne kwoty, 
a  skoro się zw aży, że trudho dorwać się do 
rozlaowy, gdyż często lin ja  Się psuje, lub też 
komunikacja m ożliw ą jest tylko na jednej lin ji 
i płacić się musi za  rozmowy, pilne, potrójną 
taryfę, łatwo obliczyć, w ie le  taka rozm owa tele­
foniczna z W arszaw ą kosztuje. Oprócz tego p ła ­
cić się musi bardzo znaczną kwotę za użycie 
telefonów , co stanowi poważną rubrykę w  biu 
rach, posiadających kilka aparatów.

Od dziś oprócz rozm ów  telefonicznych, p o ­
droża ły także bardzo znacznie wszelkie opłaty 
pocztowce i telegraficzne —  odnośne jednak wda 
dze, zarządzające co kilkanaście dni olbrzym ie 
podwyżki, nie uważają jednak za stosowne za ­
wiadom ić dość wcześnie o tem  —  w iele ta pud- 
wyżkla wynOsić będzie. 1 publiczność pada o fia ­
rą. N ie wiedząc, w iele wynosi taryfa, i  jakie 
marki naklejać należy na listach, kai tkach i dru­
kach. dopłacać musi ‘do bardzo wysokich taryf 
podwyższonych jeszcze kary Prowadzi to do 
rozmaitych przykrości i nieporozumień, gdyż 
często adresat nie chce płacić kary.-Jist wraca 
do w ysyła jącego (jeżeli podał adres) —  któremu, 
znowu dyktuje się kara. Skutkiem tego w szyst­
kiego listy się opiajźniają, a szczególnie św iat ku­
piecki i handlowy w iele na tem traci. N ie 
w iem y) czyim  to jest obowiązkiem , czy m inister­
stwa poczt, czy też poszczególnych dyrekcji —  
■w każdym: jednak razie takie bagatelizowanie 
publiczności, narażając ją  na straty i przykrości 
jest wynikiem  w ielkiego szlęndrjanu. Taryfę no­
w ą nlależy zaw sze ogłaszać przynaimmej na 
kilka dni przed jej wejściem  w  życie, a jeżeli 
m inisterstwo nie poczuwa się do tego obowiązku, 
to powinny to uczynić poszczególne dyrekcje, 
dow iedziawszy się w  interesie publiczności, jak 
ta taryfa wygląda. N ie wyobrażam y sobie, aby 
gdziekolwiek indziej m ogła  panować taka gospo­
darka. Poczta, telegraf, telefon  zaprowadzone 
są w szędzie dla wygody, ułatwienia —  u nas 
stają się utrapieniem. L isty nadchodzą zr znacz- 
nem  opóźnieniem, porozum iem 3 staje się coraz 
bardziej kosztowałem i trudnem. Przed Wojną 
list w ysłany popołudniu ze  Lw ow a doręczony 
byt nazajutrz we Wiedniu, a dziś na przebycie 
tej samej' drogi ze L w ow a  Ho W arszaw y po­
trzebuje dwa dni. N ic nie pomaga wysyłanie 
listów' Expressem —  tak samo się spaźniająi 
i doszło do tego, &  je ż j j i  komu za leży na 
szybkiem  doręczę,niu lisjajńh jedzić na dworz* ( 
tramwajem  lub dgrożką. kupuje drogą -peronów ke 
i szuka znajomego. którego mógł uprosić, aby 
list. rabrał do W arszaw y i odesłał p fzez po­
słańca adresatowi.

Żaden z Tjplychcrasowych .ministrów nie stał 
na wysokości zadania, albo go to nie intereso­

wało, albo się na tem  wcale nie znał. Dopom ina­
m y się bezskutecznie zmodernizowania poczty, 
telegrafu i . telefonu na m odłę zagraniczną. —  
W szelk ie pod tym- względem  dopominania się 
nie odnoszą (skutku, a  funkcjonowanie tych środ­
ków komunikacyjnych w  stolicy przypomina 
jeszcze ciągte m ałe m iasteczka prowincjonalne. 
C iężary coraz większe, w szelkie opłaty co kilka­
naście dni podnoszą o 100 do \ 250 proc. —  
reform  jednak żadnych nie wprowadzają.

W ieteż to razy dziennie wyjm ują we L w o ­
w ie lis ty  ze  skrzynek? Doręczanie listów  m ie j­
scowych opóźnia się coraz bardziej i doszłó 
do tego, że w iele instytucji zaangażowało osobny 
persona! do roznoszenia listów. —  Kosztu.e to
0 w iele  taniej, a listy doręczane są w  ćiągn tego 
sOrnego dnia.

Ratwo sobie wyobrazić, jak te wszystkie 
nieoomagania odbijają się na dziennikach, które 
ponoszą coraz w iększe c i°ża ry  —  ciężary wprost 
olbrzym ie.

W ieleż to razy podnoszono na zjazdach i 
w  mem orjafach w szystk ie te niedomagania pocz­
ty, • telegrafu i telefonu, w ieleż to razy dopom i­
nano się o zaprowadzenie dobrze funkcjonują­
cego połączen ia (telefonicznego z«W arszaw ą Koń­
czyło  się na obietnicach każdego z m inistrów 
poczt —  na obietnicach niestety nie dotrzym y­
wanych... Jedno tylko postępuje z konsekwen­
cją... podwyższanie taryf...
*  OBnośne czynniki nie uważają nawet za. 
w łaściw e ogłaszać w  czas nowych ta ry f —  to 
przecież horendalne. Czy w  razie podwyższenia 
taryf nie należałoby także poinformować publicz­
ność. w iele kosztować będzie m iędzymiastowa 
rozm owa telefoniczna z K rakow em ) W arszawą
1 innemi m iastam i? Czyż to wszystko przesadne 
żądanie ? c

/V porządki z doręczaniem, dzienników na 
prow incji? Skargi nie ustają. Dzienniki dorę­
czają ze znacznem opóźnieniem, a kilka razy 
w  miesiącu giną dzienniki. Każdy zrozumie, co 
to\ za przykrość dla prenumeratorów, p rzyzw y­
czajonych do pisma i co zresztą za strata w o ­
bec piętrzącej isię ićioraz bardziej drożyzny. — 
U łatw ia ją  nam egzystencję —  z jednej stron- 
źle funkcjonująca poczta —  ciągłe podrażanie 
ta ryf —  ulatnianie Się od czasu do czasu dzien­
ników, a  z drugiej strony powtarzające się co 
kilkia dni konfiskaty, pociągające za sobą straty 
olbrzym ie.

Żyjem y jeszcze ciągle, jakby podczas wojny, 
a do n aj mar n i e y  fu i ikc jonuj ą c v (:! i instytucji na­
leży niestety jeszcze zawsze nasza poczta, nie- 
odpowiadająca wcale nowoczesnym  wym aga­
niom. Zam iast iść naprzód, cofam y się...

Zanowiadane od dawna zniesienie minister- 
stwia poczt nastąpić ma niebawem... niech mu 
uwagi powyższe posłużą jako nekrolog, a rów no­
cześnie jako memento —  ministerstwu handlu 
i przemysłu które ima objąć funkcje dotychcza­
sowego maharterstw a  poczty.
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W sprawie staf^ch zniżek 
w teatrach miejssc. dla sfer pracuj.

Bloki "bo nam en to we do wszystkich teatrów 
na wszystkie przedstawienia, ułożone w  ten spo- 
spoisób, iż  aoonent płaci pełna cenę za dwa 
przedstawienia, a cztery przedstawienia ma zu­
pełnie bezpłatnie, sprzedaje Administracja (teatr 
■Wielki I piętro) od soboty 3 bm. nfiędzy 10 a 12 
w poi „dnie. Prawo do nabycia kloczków abona- 
metowych mają urzędnicy wszystkich kategorji, 

.nauczycielstwo, wojskowość, sfery robotnicze i m ło­
dzież akademicka, Do nabycia bloczku abonamen­
towego potrzebna jest identyczność.

Pomimo, iż ceny ajtyloułów poszły ogromnie 
w  rgiójrę i mimo, ,ż teatr jest istotnie najtańszym 
iairtykułem codziennego (użytkuj gdyż za cenę dwóch 
biletów tramwajowych siedzi się, dziś na fotelach 
w  teata'ze, za 35 jaj w pierwszym rzędzie na opt- 
rze, za  25 jaj w  pierwszymi rzędzie na dramacie 
bez żadnych zniżek — Dyrekcja mimo to spieszy 
z pomocą szerokim warstwom ludności i daje 
olbrzymie ulgi we wspomnianych bloczkach abo­
namentowych. Pożądan)*mby było w  dobrze 'zro­
zumianym interesie abonenta, by bloczki zostały 
wykupione już w  sobotę, bv tylko nic tracić ani 
jednego przedstawienia!

K ro n iK a.
k a l e n d a r z y k .

Pziś rz. kat. Wszystkich 5w.; gr. l at Joila pr. Jutro 
rz. kat. Dzirń zaduszny; gr. kat. Ariemija. — Wschód 
słońca 615, zachód 4 03.

TEATR WIELKI.
Czwartek „Opowieści Hoffmana*. .
W  piątek „Dziady*.
Sobota o 3 30 pop. przedstawienie dla m iodzieży szk. 

. „Dziady*.

TEATR MAŁY.
Czwartek „W iera Mircewa*.
Piątek z powodu udziału c »ł go zespołu dramatyczn. 

w „Dziatiach*, teatr zamknięty.
Sobota „W iera Miicewa*.

TEATR NOWOŚCI,
Czwartek i piątek „Miłość cygańska*, operetka.
Sobota „Królowa fal*.

*
> 4  Lwowie.

—  2 powodu uroczystego św ięta „K urjer 
Lwowski*1 jutro nie w yjdzie. Następny numer 
£® aw i sie w  isobotę rano.

—  Kurjer .Lwowski kosztuje od dziś 15.000 
mk. zft egzemlarz. Prenumerata mii isięczna w y ­
nosi od 1. listopada w e Lw ow ie  bez dostawy
350.000 paik. z :dostawą do domu i z przesyłką 
nocztowa w  oatej Poisce 375 000 mk. za granicę
308.000 pik.

—  Od redakcji. P. Edward Rumun, putu- 
cysta  i działacz polityczny7, z dniem dzis ej szyn. 
wszedł w skład redakcji „Kurjera  Lwowskiego**.

—  Zaduszki, „E cho" wykona w  dniu 1 Ii-; 
stop^dia o godz, 4 popoł. .pieśni żałobne na grobie 
śp Jana. ualla i rmentaruu obrońco w Lwowa.

—  W  rocznicę rozpoczęcia walk -o Lwów.
Wczoraj zgromadzili się obrońcy Lwowa dla przy i 
pomnienia sobie owych chwil w pierwszych dniach;' 
listopada 1918 r., gdy podnieśli bohaterską obronę 
przeciw najeźdźcom, co 'nocą skrycie opanowali 
nasze miaśto. Oddano tez część pamięci tym. co 
w walkach o  Lwów 'życie swoje oddali. Żołnie­
rze wszystkich odcinków obrony Lwowa, przed­
stawiciele Województwa, władz wojskowym i cr- 
ganizacji, przybyli. nb żałobne nabożeństwo w  ko­
ściele św. Elżbiety odprawione przez ks. Signum - 
da i Wysłuchali kazania ks. Kaczorowskiego. — 
Kompanja 40 pp. ustawiła się przed kościołem, 
a  sżtandlajtl I załbgi obrony Lw ow a trzymali w  ko­
ściele oficerowie tego pułku. Orkiestra wojskowa 
odegrała na zakończenie „R otę". Przy bocznym, 
ołtarzu kościoła św. Elżbiety odprawiona zosfala 
msza według obrządku gr. kat. O  godzinę wcze­
śniej odprawiono żałobne nabożeństwo w  kate­
drze ormiańskiej. Równocześnie modły żałobne od 
prawiono u synagodze postępowej. Wieczorem od ­
było  się tradycyjne zebranie w  szKole im.. Sien­
kiewicza, skąd1 pierwszy bój się rozpoczął.

—  2 powoda strajku kolejowego m e oirzy- 
W aliśm y wczoraj z W arsza w y  ani listów  ani ga ­
zet.

—  2 rozkazu ł .  ministra oświaty p. Głą
Lińskiego a  uie dra Grabskiego, jak mylnie w y ­
drukowano w e w czora jszym  „K urjerze 1 L w o w ­
skim " ministerium oświaty7 poleciło  wstrzyknąć 
druk podejm owanych dotychczas wydawnictw.

—  Z  teatru. „D ziady". W  piątek w  dzień 
Zaduszny daje teatr W ielki pod reżyser ją G. Ra- 
sińshego arcydzieło Mickiewicza w  inscenizacji W y ­
spiańskiego. Cały personal dramatu bierze udział 
tym przedstawieniu wskutek czego w  dniu tym 
tym teatr M ały będzie zamknięty. Przedstawienie 
to zbiega się również z jubileuszową uroczysto­
ścią Filomatów i Filaretów, nabiera w;ięc cech 
podwójnego święta.
i Przedstawienie sobotnie dla (młodzieży szkolnej. 
Staraniem Komitetu' Rozrywek dla młodzież]/ od ­
będzie się o  godz. 3'30 przedstawienie .,Dziadów" 
Sprzedaż biletów już się rozpoczęła.

—  Dro,ryzni» chleba. W  sprawie ciągłych 
podwyżek cen chleba odbyła  się w m. urzędzie 
ta-gowym  we 'wtorek o g. 11. przedpnl. konferen­
cja. w  której brali udział r. Salamander, nacze l­
nik m. urzędu targowego p. Zborowski i 4 p ie ­
karzy z przełożonym  korporacji p iekarzy p. 
Schirmerem. N a  konferencji omawiano p rzyczy­
n y  S.) dla których chileb jest tańszy w  Krakow ie 
aniżeli we Lw ow ie, 2) dlaczego cena chleba w 
krótkich okresach ićb i* w  górę i 3. dlaczego ce- 
rla chleba jest w yższą  od oeny mąki, podawanej 
przez lw ow sk ie m łyny? Piekarze tw ierdzili, że 
m łyny lw ow skie od  tygodnia nie wym ieniają z ia r­
na. i f e  nie sprzedają piekarzom w  mniejszych 
ilościach m ąki, z  tego powodu mniejsi piekarze 
zfmuszeni są  kupować mąkę u pośredników i 
handlarzy, u których mąka jest o w iele  droższą.

R. Sa'a‘m ander' w yraz ił życzenie, aby m a­
gistrat zaprow adził na p ieczyw o cenv m alsym al- 
ne, tak jak to zrobiono w  'Krakow ie i w  innych 
miastach i podkreślił wzm agające się coraz 
bardziej rozgoryczenie ludności z powodu cią­
g łego podwyższania cen chleba.

W  południe o godz. L2‘30 odbyło ślę w  Iz ­
b ie rękodzielniczej zgrom adzenie piekarzy, na 
którem  p. Schirmer zdał sprawę p  konferencji 
w  urzędzie targowymi i podniósł potrzebę zniżki 
cen. Po dłuższej dyskusji skończyło się jednam 
na niczem, gdyż na razie na 2 do 3 dni ‘za trzy­
mano dotychczasową < ene wygórowaną chleba. 
N ie porusziano wcale kwestji, dlaczego cena chle­
ba najdroższą jest we Lw ow ie, o wiele droższą 
niż w  Krakowie, W arszaw ie i innych miastach.

— J^ussolini na ambonie. W  czasie wczoraj­
szego nabożeństwa za poległych kaznodzieja w y­
głaszając kazanie btfldzo zrisstą podniosłe,, dwu­
krotnie wskazywał jakp prżikud  do lmśudowania 
Mussoliniego- i faszystów. Czyżby to było celo-

wem ? Czy nie można przypominać tylu pięknych 
przykładów z Mickiewicza, Słowackiego, Kościu­
szki, Głowackich, Kilińokich itp.?

—  Zmiany w red. ,,0 iła “ . Naczelny red. 
„D iła “  M. Strułyński ustąpił m iejsca dr. Drny-

. trowi Lewickiemu. W  nowy skład redakcji 
wszedł W. Doroszenko i d. M. Rulnictri.

—  Pocztow a Kasa oszczędności nabyła we 
Lw ow ie zia 43.UU0 dolarów realność z placem 
budowlanym przy ul. Pańskiej od firm y S-zuma 
nów, która przestała już ism ieć.

—  C zw aita  kłasa o  trzecią część tańsza 
od trzecie j zaprotwadzoną ma być na kolejach 
polskich.

—  Zniżka czeskich o f M  fcon&ułarnych. Kon­
sulat tzechoolowacki komunikuje nam, Iż  z dn.
1 X I b,r., wchodzą w  życie nast op ła ty : za 
przejazd w 'jedną stronę 7 kor. cz (przedtem 
25 kor. cz.), za przejazd w tą i tamtą smonę z 
prawem pobytu 6 miesięcy — 70 kor. cz., przed­
tem lpO kor. cz. na 2 miesiące), za przejazdy 
trwałe na 3 miesiące — 140 kor. cz.

—  Geny w  ł i .  ta Lich fwowsjkioh zostały zn o ­
wu podwyższone o 80 proc. i wynoszą w hote­
lach George'a, Krakowskim  i Impcrjal za  pokój 
o jedi.em  łóżku 186 do 226.000 o  dwóch łó ż ­
kach od 248 do 317.000 w  pokojach oficynowych 
od 158 do 248 000 mk. zią jedną dobę. Hotele 
pierwszorzędne klasa A’. Europeiski, New  York, 
City, Bristol 1 p. fr. ó  1 ł. 180 - 205,-tl p. fr.
0 2 ł. 226— 272, 1 p. niefr. o 1 ł. 158—161.
1 p. n iefr. o 2 ł. 204— z26. K lasa B : 1 p. fr,
0 1 ł. 158— 1181, 1 p. fr. o 2 ł. 203-240, 1 p ‘ 
n iefr. o 1 ł. 112— 147, 1 p. niefr. o  2 ł. 170— 
205. W  hotelach drugorzędnych od  67.000 do 
172 000 mk., w7 trzeciorzędnych od  OU.tłOO do
109.000 mk.

—  Z  Izby sądowej. \Lczoraj odbyła się roz­
prawa przeciw7 Stanisławowi Rodwy żyńskiemu. —  ’ 
strażnikowi celnemu, 'którego oskarżono przed try­
bunałem przysięgłych o zbrodnię zakłócenia spo­
koju publicznego i występek zbiegowiska. P rze­
winienia te odnoszą się do czasu, gdy* oskarżony 
nie był jeszcze w  służbie celnej, mianowicie a*t 
oskarżenia, oparty na zeznaniach policjantów, za­
rzucił mu, że w  dniu 1 maja 1922 r., w czasie 
manife; tacji robotniczej, wznosił okrzyki wrogie dla 
Państwa polskiego, apyteozujące dyktaturę prole- 
larjata i na cześć Rosji sowieckiej. Oskarżony 
wyparł się dążności komunistycznych i syinpa- 
tji dla sowietów. Sędziowie przysięgli tylko trze­
ma głosami potwierdzili winę, zaś dziewięciu za­
przeczyli pytaniom. Trjbunał na tej podstawie u- 
wolm ł Powyżyńskiego.

—  Skrucha zabójcy. Do radcy Sądu Okręg, 
ta m . W iluszyńskiego zg łos ił się w czoraj M ichał 
Cwikłowaki zam. w  Dublanach z wyznaniem , 
że będąc na weselu M ichała Po ła jdy w  Zawa- 
dow ie zastrzelił Józefa Salo tę. N a  wniosek pro­
kuratury zamknięto gó w  aresztach, na m iejsce 
zaś 'wysłano wywiad. Lorda ,celem  przeprow a­
dzenia śledztwa.

—  Chciała zastrzelić. Aresztowano ohegdij 
Paulinę D/i 11, 52 lat ‘lezącą zam. przy ul. Kur­
kowej 52, która uroiwszy sobie, rźe sprawcą kra­
dzieży, jakie m iało miejsce 3 lata temu i tem 
samem jej obecnego niedostatku jest W ilhelm Lę- 
wicki mechanik, zam. przy ul. Kurkowej 63 posta­
nowiła się zemiścjić i (w tym celu strzeliła do L e ­
wickiego z rewolweru na szczęście nie trafiając. 
Drillowa cierpi na rozstrój nerwowy, od śmierci 
syna, który niedawno popełnił samobójstwo.

—  Obława w  Renesansie. Wczoraj wieczo- 
z polecenia dyr. skarbu1 urządził V  kom. poi. po­
nowną obławę w kawiarni Renesans. Okazało się 
(że mimo urządzonej już raz obławy, handel ak 
cjami dalej kwitnie. Zakwestjcmowario mnóstwo ak- 
q'i, kwitów, rachunków!' (bonów niestemplowanych. 
Przy tej sposobności aresztowano kilku osobni­
ków nie mogących się wykazać żadnymi doku­
mentami. x

—  Amatorka dolarów W  zakładzie fry z je r­
skim W ład. P ito ła ja  aresztowano yrczoraj W ie ­
sławę Dmytrow ską, osóbkę bez zajęcia, z^m. 
w  hotelu ,,Austrja“ , która korzystając z n ie­
uwagi chciała „p o życzyć1* sobie torebkę fr y ­
zjerki Adeli Kamińskiej zawierająpą 5 aolarów
1 750 tyfl. mkp. 1
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W ielkopolski gdzio uruchomiono zakłady w  za 
kresie przedtem u mas nieznanym.

—  0 dalszy ciąg robót adaptacyjnych 
W Zaniku. Piszą nam z Zólkwir Dnia 1 bm. 
oddaną została do użytku gimnazjum państw, 
dolna część północnego skrzydła zamkowego, 
w której znalazły pomieszczenia na razie 4 
klasy.

Dalsza część gimnazjum rozbije wkrótce 
swoje namioty w dawnem swem pomieszczeniu, 
tj. klasztorze 0 0  Dominikanów7, którzy jak 
wiadomo, użyczyli bezinteresownie prowizo­
rycznego umieszczenia dla 4 klas do 15. lipra  
1924 r. z zastrzeżeniem jednak otrzymania 
napowrót w  tym dniu lokalu.

W obec tego należałoby podjąć przerwane 
z araku kredytu dalsze roboty adaptacyjne 
na razie górnej części skrzydła, by już z po­
czątkiem roku szkolnego 1924|25 znalazło się 
wreszcie całe gimnazjum w Zamku.

Zima nie może być tu przeszkodą, gdyż 
skrzydło to jest kryte, a w czas wykoń­
czone komnaty zamkowe mogłyby przez lalo 
wyschnąć i wpłynąć korzystniej na zdrowie 
uczniów niż w orlatniej chwili ukończona 
dolna część.

Odpow iedn im  czynnikom  niech będzie 
bodźcem do spiesznego i skutecznego działania, 
myśl że w interesie całegp narodu leży oświata, 
albowiem  znaczenie, potęga, dobrobyt i w p ływ  
nowoczesnych państw7 i społeczeństw mierzą 
się Ohecme już nie rozległością, granic lub 
liczbą ich mieszkańców7, lecz stopniem ich 
ośw iaty i kultury

Drugie skrzydło zamkowe przeznaczone 
również dla gimnazjum należałoby najspieszniej 
pokryć dachem, gdyż z każdym dniem niszczeją 
więcej mury, wystawione na erozę czasu.

E. Hay
—  W ynagrodzenie robotników rolnych. —

W  ministerstwie pracy .zawarto umowę m iędzy 
przedstaw ili' 1 m z w itk u  ziemian a przedstawi­
eń lami robotników rolnych w cżęśc.i w ojew ódz­
tw a Lwowskiego, S lan iskw ow ąjdeao i  Tarnbpt l- 
skiego co do wynagrodzenia robotników Y< 1 iycli. 
Robotn icy rćl.it nrają jTobierać ordynację w w y ­
sokości 10 do 13 cetnarów metrycznych żyta 
rocznie: pensje stanowić będzie równowartość 3 
odfttn. metr. żyta rocznie. Umowa regel j e  czas 
piftu-y, u rlipów , wysokość deputatów węglowych 
i  inwentarza do 31 marca 1925.

Zo śwlrh.
+? Sainolotowa komunikacja pocztowa na

iinji Berlin— M oskwa przez Gdańsk, Królew ien i 
Rygę, została zamknięta., ponieważ nie przyno­
siła, dochodu.

—  Koniety inspektorkami szkolne ni i. Dr.
Marja Dłuska, nauczyci ■ f  i-5 szkoły pry1watnej 
w  Krakowie, zamianowana została zastępczynią 
inspektora szk 1 tego w  h rakovvie. Takie samo 
stanowisko zajmuje p. Czerwińska w  W arszaw ie. 
Natomiast p. Piotrowska w  Nieświeżu .zajmuje 
samoistne stanówsko inspektora s z k l ie g o .

> —  Magnaci anierykańscy ofiarowali miljony
dolarów ro  utworzenie ogrodu zoclogicznego w  
Nowym lOfktl. Jak donosi „N ew . York Herald", 
znany magnat naftowy, John D. Rockefeller jun. 
o fiarow ał nowojorskiemu Ifow . zoologicznemu, 
celem  postawienia nowojorskiego ogrodu zoo lo ­
gicznego na pierwszem  miejscu, śród najw ię­
kszych ogrodów7 zoologicznych świata, tak co 
do liczby, jakoteż jakości zw ierząt wystawionych, 
półtora m iljona dolarów7, pod w7arunkiem, że inni 
o fiarodawcy z łożą  na ten cel m ilion 'dolarów.

Na wiadomość o warunku postawionym 
przez Rockefellera Ed and S.' Harkness przesłał 
taraz Tow. zoologicznemu czek na sto tysięcy, 
a Spadkobiercy pani F. F. Thompson —  pięćdzie­
siąt tysięcy dolarów7.

' Jak się spodziew a1 ą. żądany m iljon zbierze 
się w  ciągu dni najbliższych.

tycznie łącznik, zapumocą którego zaświeca sią 
drobna, lecz dość sima lampka elektryczna, 
która pozwala na łatwe odszukanie w w©« 
rećzku kluczy, pieniędzy, biletów teatralnych 
lub kolejowych, a nawet pozwala na użyci© 
małego lusterka, umieszczonego wewnątrz. Moda 
ta urodziła się w Ameryce, ale zapewne wkrótce 
zawita do Europy.

—  Rembr-rdi za dwa i pół s z y lin g
Jeden z mieszkańców miejscowości Weusley^ 
w7 hrabstwie Derby, nabył niedawno na licy­
tacji —  jak donoszą dzienniki londyńskie —• 
stary obraz za dwa i pól szylinga. Obraz tea 
pokrywała tak gruba warstwa kurzu, że nie 
można było rozeznać, co przedstawia. Nabywca  
jednak oddał go do odczyszczenia i oto okazało 
się, że jest to wspaniały coraz Rembrandta, 
noszący podpis mistrza i datę 1635 r. Rzeczo­
znawcy potwierdzili autentyczność obrazu. Ża­
den jeszcze obraz holenderskiego mistrza me 
był nabyty tak tanio. (Dwa i pół szylinga 
równa się dwom i pół markom w złocie).

Zebrania, odczycy ł widowiska.
—  Zgromadzenie Kasyna r Kola Lfler;:dto*- 

Artyst. Wczoraj wieczorem odbyło się walne zgro­
madzenie Kasyna i Kola Lit. Art. Sprawozdanie 
zdziałalności z  ab. roku, przedstawił prezes M i­
chał Roile, który w ciągu swego urzędowania! 
starał się usilnie o wzmożecie ruchu kulturalnego, 
towarzyskiego, wśród członków. W yłon iła się nad 
sprawozdaniem obszerniejsza dyskusja, głównie Goj 
do podwyższenia wkładek miesięcznych. UstępM- 
jace-nu Zarządowi, który w  ostatnich czasach z ło ­
żył swoje mandaty z przyczyn zasadniczych ui- 
dzielono absoiutorjum, poczenr uchwajono podw yż­
szyć wkładkę miesięczną członków z 10 tys. naj 
300. Następnie dokonano wyboru nowego zarządu; 
prezesem został p. Franciszek Biesiadecki b. po set 
sejmowy i właściciel dóbr.

-  Z tajemnic morza. W  sobotę 3. bm. 
odbędzie się w sali instytutu technologicznego 
ul. Bourlarda 5. odczyt filmowy prof. Kocha­
nowskiego „Z tajemnic morza". W ykład będzia 
ilustrowany zdjęciami filmowymi fauny głębin 
morskich. Początek o godz. ' 7. wicez. Bilety 
wstępu po 40.000 mk. Młodzież i członkewre 
organizacji robotniczych płacą połowę, v cze- 
śniej nabywać można n  Księgarni Ludowej 
ul. Szajnochy 2.

W ykład będzie powtórzony w  niedzielą 
4. bm. o godz. 7. wiecz.

—  „Scena Gwiazdy", odegra dziś dramat Ja­
dowy pod tyt : „M łynarz i jego córka" osnuta 
na tle Zaduszek. Początek o godz. 7 wiecz.

N i i d e s i ł a n e .

Podziękow an ie .
Zarząd Twa. Br. Pom. St. U. J. K. skrada tą drogą 

gorące podziękowanie JW, Panu Wierzejskiemu Tadeuszo­
wi za nojny dar 10,8001000 Mkp. złożony na rzecz tegoż 
Twa. Oby czyn fen szlachetny znalazł jat najwięcej naSta- 
dowców w Społeczeństwie. 5131

I  j a b o r a t o r j u m  l e k a r s k i e

dla badań chemicznych i bakteriologicznych

Dr. 0. Elster -  Dr. L. Fleck
u l .  O c h r o n e k  9  boczna Kochanowskiego.

C  - ł f  J r t  t f l f l ł l W A  różnejgrubożcido okien w  mniej- 
• J Z I  l u l l U W  C  szych lub większ/ch ilościach.

Kit naflMflfoiwfl imkr©łmilU na składzie. Wysyłka na prcs- 
l » l l  pi uW UłIW J p ili 5 m r j  wincję. Ceny „onkuiencyjne.

Scbimmeł Józef H  szyi, lister i I U
L w ó w , ul. Chorążczyzny 11-a. (btena IriadBlBlcWljJ,

Okulista

—  Potrącona przOz ,$sem kę“  Teresa Ja­
nowska gosp. z S oła jr ik  pow. Turka, przecho­
dząc ul. kaźrriierzowską zosta ła  potrącona przez 
tramwaj. nr. 110 „8 "  a upadając złaknała prawą 
nogę. Pio założeniu pierwszego opatrunku od ­
w ieziono ją  kiąreiką poget. rai. do szpitala.

Z eałaj Polski
r - i— Polska ufreymfije rocznie 55 rtiiljonów 

dolarOW. Departament handlu Stanów Zjedno­
czonych A n v iy  id północnej przeprowadził w r. 
b. h. szczegółow e jadan ia  w  sprawie przekazów  
tcysłanych ae Stanów Zjednoczonych do różnych 
kia jów  przez em igrantów z tych  krajów  pocho­
dzących Z ba tań ty  cti wynika, że Rolska ód 
ceasu ukończenia św iatowej w o jn y otrzym uje 
około 55 miijonów dolarów rocznie.

—  W-mosI  drożyzny w  drugiej nułowte paz- 
flzie.Ti.Ka. Posiedzenie komisji głównej urzędu sta 
rystyrznego, która określi wskaźnik wzrostu dro­
żyzny. na drugą połowę października odbędzie 
się w  Wan&zawie w  piątek 2 bm. Obliczenia dzien­
nych kosztów utrzymania nie zostały jeszcze ukoń­
czone, jednakże jńż z  obliczeń przedwstępnych 
okazuje się ze Wżnout drożyzny za Czas ou 15— 
50 października wynosić będzie około 60 proc. 
(we Lwovne p  wiele w ięcej! Plizyp, ted.)

—  Transporty oukru, w tu lanego do K ra ­
kowa z  powodu istrajku kolej, dotychczas nie n a ­
deszły. Magistrat krakowski w yp łac ił 4 m iłjardy 
manek jako zaliczkę na' podatek rządowy za cn -; 
kier z  kontyngentu październikowego /1

—  Ofiara katastrofy s  im oćhodewej pod 
W ieliczką padł o fiarą  szo fer W oźny, który zgi ■ 
nął na Imitójscu. Automobil, którym k ierow ał do 
E rakowa dyrektor banku p. W awrecz&a z siostrą 
Gallową runął naprzeciw  dworca kolej, w  W ie ­
liczce •—  ze szkiarpy i p rzy tłoczy ł ciężarem ’ 
swoim  p. GjallOwą, która w yszła  bez szwanku.

—  Fałszerze akcji cukrowni Chybi. N a  g ie ł­
dzie krakowskiej po jaw iły  się przed paru tygo­
dniami podrobione Akcje cukrowni Chybi. Pod 
zarzutem tego oszustwa aresztowazio Józefa Da­
niela Finklera, Markusa Ogida recte Buchholza i 
Hermana Hassa fal&e Bergera, wszystldch ze 
Lwowa. Podczas pew izji przy H res tow an ycb  zna­
leziono 220 m il jonów  m ajek, pochodzących że 
Sprzedaży podrobionych akcji, puszczonych w  o- 
bSeg z Końcem w rześn ia  i początk iem  paździem i- 
nika b'r Szkoda wynosi pó ł tniljarda masek’,

—  4 m iłjardy w  błuśłci© w a ftn iirk i. W  W a r­
szawie istnieje p rzy ul. Ge siej rzekomy domi 
handlowy niejakiego Farbera, który W rzec jw , 
wisfcoś-ci b y ł tylko pokrywką dla prowadzenia 
spekulacji walutowej. W  rzekomym tym domu 
handlowym st. komisarz W iskawski. specjalista 
od ścigania czam ogiełdziarzy nie znalazł p ław ie 
żadnych towarów, natomiast zw róc ił uwagę na 
ba dżo bujny biust żony Farhera —  i zaryzyko­
w a ł rew izję tego biustu —  która w ydała  plon li. 
obfite. Za  bluzką by ły  bow iem  ukryte >622 do­
larów, 1&5 funtów  angielskich i kilkaset, koron 
czeskich v artości łącznej czterech miljardów7. 
Obce w aluty skonfiskowano a w łaścicielkę buj’ - 
nego biustu odstawiono do komisarjatu.

— Bifianewa ustwo bankowa. W łaścic ie l 
domu bankowego w  Katow icach Eisenberg zgro- 
*nadzi>vszy znaczną gotówkę, zbiegł, przypra­
w iając o k il' i  b ilionów  mkp. straty kopalnie 
górnośląskie, które sk ładały i i  niego olbrzym ie 
sumy na zapłatę państw, podatku od węgla.

—  Czarni i łźó ttsk órzy  robotnicy w  W ar­
szawie., Na warszawskich dworcach L  ip ow ych  
w m iarę norm owania się pracy fabrycznej w  
paustv,ie, spotyka się coraz częściej 1 idzi roz-

■ piad.ceh ras egzot.vcz.nych czarno i żółtoskórych, 
podróżujących w towarzystw ie żon. dziatwy i 
bagaży. Sa to robotnicy w zyw ani z różnych cz7'- 
sci świata do za jęć  wym agających nowych cli i 
pas spec al 'ości. Zarządy fabryczne sprowadza­
ła ich^ jako instruktorów i tnajstrów  pomiędzy 
i1 mj mi do obrabiania kauczuku, wyrabian,? 
przedm iotów ize fsłolnąy, iz tjirzetworów ł aw ełny do 
c iló w  technicznych, z  bambuSu, kosztownych 

azjatyckich, do w yrobu opakowań z juty, 
*ory itp. Znacznie II czm ejszy kontyngent robo- 

kcl irow rcL zjeżd tą na Pom orze i do

—  Lampa w  woreczku damskim. Dążąc za 
postępem wynalaZKÓw moda kobieca między 
innemi przedmiotami zmienia obecnie urzą­
dzenie ręcznych woreczków damskich, zao­
patrując je  w oświetlenie elektryczne. Przy 
otwarciu *akiego woreczka działa automa­

Dr. Leon GDUDER
b. asystent Kliniki Prof. Pnchsa we Wiedniu.

> n i. R o u i a n o w i c z a  7 . ubt
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Zachodnio Małopolska Akcyjni Spółka Naftowa i Gazowa
Kraków, ul. Mikołajska 1. 32.

W  dniu 20. października b. r. odbyło się 
w  K , a  ko w ie w  gmachu PoTskiego Banku P rze ­
m ysłow ego pod przewodnictwem  Senatora p. l\  - 
gmunta Lewakowskiego konstytuujące Walne 
Zgrom adzenie .^Zachodnio M ałopolskiej Akcyjnej 
Spółk i h a fto w e j i G azow ej" z siedzibą w  K ra ­
kowie.

Nowo powstała Spóika przejęła  wszystkie 
objekty Spółld Akcyjnej dla przemysłu naftowe- 
jglo i głazów ziemnych, leżące w  zachodniej części 
M ałopolski, a to w  powiatach krośnieńskim i 
jasielskim  za  500.000 sztuk akcji Zachodnio M a­
łopolsk iej Akcyjnej Spółki Naftow ej i Gazowej, 
op iew ających  każda po 1.000 mkp. imiennej 
-wartości:

Bezzw łocznie po zarejestrowaniu Zachodnio 
M ałopolskiej Akcyjnej Spółki Naftow ej i G azo­
wej w Krakowie, otrzym a Spółka Akcyjna dia 
przemysłu 'rad ow ego  i gazów  ziem nych We L w o ­
w ie 500 000 sztuk akcji Zachodnio Małopolskiej 
Akcyjnej Spółki Naftowej i Gazowej w  Krako­

w ie, celetfi podzielenia tychże na poczet d yw i­
dendy za rok 1923 nńedz/y akcjonarjaszy Spółki 
Akcyjnej dla przem ysłu naftowego i gazów  z iem ­
nych w  stosunku: na jedną akcję Spółki A k cy j­
nej dla przemysłu naftowemu i gazów  ziemnych, 
jedna akcja Zachodnio M ałopolskiej Akcyjnej 
Spółki Naftow ej i Gazowej.

W  skład Rady Zawiadowc-zej Zachodnio Ma 
łopolskiej Akcyjnej Spółki Naftow ej i Gazowej 
wchodzą • Senator Zygmunt Lewakowski jako 
Prezes, Dyrektor Tadeusz Filippi i M ieczysław  
Lungchamps jako W iceprezesi, Prezydent m. 
Krakowa Jan Kanty Federow icz, Prot. Uniw. 
Jagiell. Dr. Leopold Jaworski, Dyrektor Tadeusz 
Kapko, Dr. Izydor Kreisłwrg, Dyr. Dr. W ilhelm  
Krzysztoń, Bolesław  Skarbek Kruszewski, Dr. 
Miarjan L isow ieck i, Dyr. Dr. Marjan NiemczewsKi, 
Dyr. Inż. Gustaw Pełka, Jerzy hr. Potocki Dyr. 
Inż. W ładysław  Starkel. Prezes Dr. Marcin Szar­
aki i Dyr. Zygm iujt 'Szulatiewi-cz, jako członko­
wie.

0 kursach maturycznych Związku 
obrońców Lwowa -  słów kilkoro.

Od jednego ż obrońców LWowta óhzylhali- 
ikny nast. pismo:

W  ostatnich tygodniach og łos ił istnieiący 
bd roku 1921. Zw iązek Obrońców Lw ow a  w spo­
sób amerykańsko-reklam owy założen ie kursów 
matu rycznych dla uczestników Obrony Lwowa.

R zec* w zasadzie nader godziwa i w łaśc i­
w a  —  niestety dzięki jednak rządom obecnej 
Rady Zawdadowczej Związku zeszła w łaściw ie 
do rzędu „niekonces jonowanych" kursów rnatu- 
kycznych przez inne rów nież —  Ciecz konce­
sjonowane) zespoły nauczycielskie prow adzo­
nych.
1 N ie robię tu —  broń Boże zarzutów  gro 
nu profesorskiemu —  lecz  tylko *i jedynie R\ 
Z . Związku.

Ogłoszono bowiem, że kursa te  stworzono 
celem  ponfocv uczestnikom bojów lwowskich w 
kierunku ukończenia nauk,: a jak ta pomoc w y ­
gląda?

Przedewszystkiemi. kursiści pochodzą prze­
ważnie ze sfer tych, których synowie nie skoń­
czy li na ik tylko z powodów m aterjałnych; w  tym 
w ięc  kierunku iść winna akcja. t. z. Zw iązek 
w inien ajfbo dać bezpłatni? wykłady, albo bez­
płatne podręczniki. Niestety, tak nie jest K a ż ­
dy kursista opłacać ma m iesięcznie 15 złotych 
polskich fprócz w pisow ego) czyli 825.000 mk. za 
wvkład\- nadto isprawić sobie podręczniki i pr/.y- 
bory naukowe.
, T tych ,,łaską pomocy obdarzonych" 15 cin 
kursjstów wypłaca 37,125.000 mk. m iesięcznie do 
kasy Z. O. L. —  w iedzieć by  też warto ile 
m iesięcznie kosztuje adm inistracja tych kursów 
iga ży  profesorów  'itp.) —  a okaza łoby się .że 
Oonajmniej 7,125.000 mk. z wpłaconej kwoty 
to zysk m iesięczny ,z pom ocy" jaka zw iązek 
daje swym  ,,unieszczęśliw ionym i wykolejonym  
m łodym  towarzyszom  bron i" (s łow a Prezesa 
Zw iązku przy otwarciu).

Zapytać się godzi gdzie i| na co Zw iązek 
wydatkuje ten zysk?

Zagjłt.a Czytelnik, skąd Zw iązek Obr. L w o ­
w a  tna w-ziąć fundusze na pokrycie kosztów 
kursów 10-cio m iesięcznych —  dam prostą od­
pow iedź jeśli m ożliwem  było  dla Związku zain­
spirować stworzenie drugiego sztandaru, które­
go wartość przekroczy 300.000.000 mk. czv nie 
wTaściwszem byłoby przeprowadzić składek na 
opłacenie kosztów kursu z równoczesnetri zw o l­
nieniem z opłat tych. którzy m ają kii temu zu­
pełne prawo przez udział sw ój w  bojach listopa- 
iiowyrfli. przez. sw ó j Itrud i znój. a często przez. 
,rany 1 kalectwo!.

Związkowiec.

Z Rady miejskiej.
Na wczorajszem posiedzeniu przyjęto trzy pod­

wyżki i przeprowadzono obszerniejszą dyskusję, 
w kwestji aprowizacji miasta. Na wstępie <!■ 
Drewniak domagał się,’ aby prezydjum zwołało 
ankietę właścicieli realności i organizacji dozor 
ców domów, celem uregulowania wynagrodzenia 
dozorców domu. Zdaniem mówcy stroże są bar­
dzo źle wynagradzani, a wymaga się utrzymy­
wania porządków w  realności i na ulicy.

Z porządku dziennego ucwalono na wniosek 
referenta r. Felsztyna po wyżkę podatku miejskie- 
go od ładunków kolejowych, przysyłanych do 
Lwowa, a mianowicie od ładunków pospiesznych 
20 tys. mkp, za too  klg, od zwyczajnycłi 8 tys. 
mp. za 100 klg.y od przywozowemu do Lwowa ko­
ni 50 tys. za sztukę, dalej uchwalono podwyżkę 
myta rogatkowego i drogowego, od każdej sztuki 
bydła prowadzonej przez rogatkę, zależnie *d 
wagi i {lOldzajti od 1000 do 5000 mkp, od cieląt 
niesionych na plecach, nie ma opłaty, od bydła 
pociągowego w  zaprzęgu wozu podróżnego za 4 
sztukę 10 tys. mkp w  zaprzęgu wozu pasażer­
skiego 12 tys. mkp, w  zaprzęgu wozu gospodarne­
go zwykłego 6 tys. mk., w  zaprzęgu- wielkiego 
wozu frachtowego 12 tys. mkp., w  zaprzęgu wozu 
spedytorskiego 20 tys. mkp. za sztukę-

Ten sam 'referent przedłoży! zamknięcie ra­
chunków miejskiego zakładu aprowizac,jnego za 
r. 1922, który w  tym czasie miał obrotu 12 m i­
liardów, a 5 proc. zysku. Sprawa aprowizac-, jną, 
tak żvwo interesująca najszersze Warstwy miesz­
kańców naszego miasta wywołała ożywioną dy­
skusję, w  które' wzięli udział radni: ks. dr. Szy 
delftu, Tomaszek, senator Thulie i Chrystowski. 
Wszyscy mówcy zgodnie stwiedzali, że za,rząd a- 
prowizacji należycie spełnia swoje zadanie, jed­
nak wyrazili szereg życzeń, któreto' przyniosły 
ubogiej ludności ułatwienie w  nabywaniu produ­
któw spożywczych, między innemi domagano się,

aby , ogonki" pod sklepami mlejskiemi m ogły na­
reszcie zniknąć. R. Chrystowski stwierdziwszy, ie  
niedomagania aprowUacyjne, jakie istnieją, mają 
swe źródło ,w braku odpowiedniej gotówfiu i na­
leżytego poparcia ze strony Rządu pod wzglę­
dem kredytowym, postaw’ ! Wniosek, aby zwró­
cić się w sposób energiczny do Rządu o pomoc 
kredytową odpowiadającą obecnym warunkom go- 
spodapc: ymfc i pomoc przez daitarczcnie zapasów 
mąki, oraz apelować do posłów! i Senatorów1 o po­
parcie powyższych życzeń u Rządu.

N a wyrażone w  dyskusji życzenia i uwagi 
dal wyczerpujące wyjaśnienia kierownik zakładu 
aprowizacyjnego r. Stobiecki, oświadczając, że brak 
kredytu utrudnia szerszą działalność, bo śmieszne 
jest, że zakład aprowizacyjpy ma tylko 80 mi- 
ljonów kredytu w  PKO , podczas gdy potrzeba 
dziś mil jardowych kwot. Gospodarstwo rolne pro­
wadzone przez zakład aprowizacyjny rozwija się 
pomyślnie, posiada zakład 90 krów i wknftce bę­
dzie mógł sprzedawać mleko na mieście, rów 
nież sprzedaje jarzyny. Po  wyczerpaniu dyskusji 
przyjęto wniosek referenta o przyjęcie sprawo­
zdania do wiadomości, udzielono absoluforjutn, i 
podziękowanie kierownikowi aprowizacji, oraz per­
sonelowi pracującemu w  Tym zakładzie za w y­
datną praćę.

R. Ohfy referował podwyżkę opłat od psów 
na rok 1921. Uchwalono pobierać od jednego psa 
w  gospodarstwie dumowem po 100 tys. mkp, od 
drugiego 200, od dalszych o  100 tys. mkp więcej 
Opłata od samic w  oodWójnej wysokości od po­
przednich.

Przyjęto też sprawozdanie zarządu miejskiego 
opału za pok ubiegły i na tern zakończono p o ­
siedzenie.

Korjer efeon.nriczny.
Lwów, 31. października.

'-f- Giełda lwowska. Wczoraj zgromadzenia 
giełdy nie było.

'GIEŁDA ZBOŻOWA'.
Ruch na giełdzie był wczoraj słaby. Zboże 

twarde bez transakcji. Sporadyczna transakcja w 
ziemniakach (rogalkach). Na ogół zastój z po­
wodu strajku kolejowego. Tendencja nieco zn iż­
kowa. Usposobienie rezerwowane.

AK CIE  G IEŁD Y  KRAKOWSKIEJ.
Tohan 175, 200, tmpex 6500. 8, Pharma 130 

2i0, Br. Rohiiccy 150, 200, Polski Giob 18, 21, 
Żegluga 35, 45, Zieleniewski 6200, 67G’, Cugici- 
ski 350, 400, Trzebinia masz. 250, 300, j- aro wozy 
130 180, Automotor 80, 110, Górka; 6500. 
Siersz? górn. 4800, 5300, Tepegę 2300, 230(), 
Nafta 120, 150, Pokucie 250 *^0", Oj kos 2000-, 
2500, Synd. kosz. 110, Trzebinią tłusz. 1200, 
1600, Krakus 270, 300 _ Ćmielów , L ' 425, Sier­
sza elel trycz 10Ó 125, Niemojewski 200, 230, j
Chodorów 2000, 2300,

G IEŁD A  W ARSZAW SKA.
Waiszawa. (Tel. w ł.) (G ) Tendencja zniżko 

kowa dla walut i dewiz: dola^ 1,625; frank fr 
funty 7,100; korony czechcsłow. 46400.

Kursa walut 
Kurjer 

Lwowski
Nr. 259

Lw ów — dnia 31 października 1923 Warszawa
dnia 31 październ.

Kraków
dnia 20 IX.

Zurych
duia 31 X.

Berlin 
dnia 23 X.

Gotówka | Dewizy D s w i z y r

100 Mk.pol. 
1 funt. ang.
100 frs. fran. 
100 fr. szwaj. 
100 frc. belg. 
100 K czesk. 
100 K węg. 
100 K austr. 
100 M niem.
1 Dolar am. 
100 Lir wł.
I - 0 Lei rum. 
1 f/iilii. liol 
100 K uorw. 
100 K-duńsk. 
100 K szw.

•

Giełda warszawska no.oje 
te same lnirsa, eo lwow­

ska.

- 1 0 0 -  
7029000-7180000 
9200000— 9550000 

28000000-28600000 
8000000-8260000 

46900 469000

2240 -2280 
00001 -00001 

1584000— 1625000 
722000-722000 

000-000 
642000-642000

1 • -

100
1220000-1250000 
135000-152000 
482500— 497500 
522300 622000 
74400-74400 

000-000 
350 - 3 «6  
000-000 

246500- 251500

00000-0000
00000-000000

000-000
0000-0000

0-000-3 
25 20 
3310 

10000
24-90 
16-47

-•0003
— •0079

0-0000000-5
5-61

25-26 
2 67

218-.0 
90-75 

103-00 
147-00

00-00 
249.37500000 
3195000000 
7875250000 
2713200000 
1645875000 

3092250 
778650 0 

100-0# 
55660000000 

1975050 0 
94-6u 

21546000000 
89325500-0 
97805000 0 

145460000-0

LiWAliA; „PA oznaeza Łu t m  poprzednie.
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P R Z E D  S Ą D E M  . „ . r - T . , ,  1  l i n  H l l
Przez szkło powiększające,

„T E R A Z  W SZYSTKO PO DRO ŻAŁO ". "
Profesor przyrody J. Ł . do brata: . Badałem 

rozwój inteligencji tw ojej Ewuni. Rozróżn ia  4 
kolory: ezeiw ony, zielony, niebieski i żółty, 
li czy do dwóch".

Profesor matematyki X . Ł .: „A le z  m oja có r­
ka liczy  do p ięciu". Chcąc brata przekonać, po ­
kazuje 3 palce Ewuni, pytając, ile  to jest.

Ewunia powiada, pięć.
'Ależ Ewuniu, to przewieź trzy.
Ewunia zawstydzona omyłką: „Tatusiu! te- 

i*z  tak wszystko podrożało".
Ontisław.

C z y t a jc ie
JISJEKI LWlISKIESr

Ćwiek etymologiczny.
W  mnugości naszego życia  i  Jbujnełn roz­

wichrzeniu —  nie rozstrzępieiiiu  — języka, Spo­
tykam y w iele w yrazów  kaJucznie pokręconych, 
które w z ię ły  się niewiadom o skąd i same nie 
wiedzą co m ają określać. W zięte w  pierwszym  
rzucie na .płaszczyźnie pionowej naszego codzien­
nego myślenia, są  przecież znakami oderwanymi, 
nod które ktoś i kiedyś pod łożył logiczną treść. 

W yrwijnTy z życia  kilka podobnych igiełek 
Skąd pochodzi liakr, fiakier, czyli .dorożka 
W  r. 1650 niejaki N ikola Sauvege otrzym ał 

w Paryżu przyw ilej królewski na utrzym ywanie 
powozów  i  w ypożyczan ie ich za  pewna opłatą. 
Zakład jego mieści* się przy ul. St. Martin, W 
domu, nąd którego b iam ą w ym alow ał ktoś obraz 
św. Fiakra. Ow św ięty męczennik za życia, 
a  po śm ierci na obrazie, był to szlachcic irlandz­
ki, a  zarazem  apostoł w siódmym wieku ery 
chrześc. Otóż pow ozy p;. Sauvege zwano powo- 
p jłh i z pod śW. Fiakra. Mamy w ięc fia -k ie r !! I 

A  ktoby pow iedział, iż s ,TTnbol sy lw eta jest 
psychologicznym  wyznacznikiem  osoby jego 
twórcy iakofeż kolegi po fachu tego twórcy, o- 
bećnego m inistra sk*rbu

Sylw eta  pochodzi w ięc od p' Etienne de 
Pilhouette, który spraw ow ał funkcje generalnego 
kiontrolora finansów Ludwika XIV. Otóż p .  de 
SilhOuette rnniał —  tak m ów ią — wszystko tak 
zręcznie i oszczędnie jakby w  skrócie organi­
zować i fom iu fewać, że chcąc w yrazić  um ieję­
tność traktowania jakiejś rzeczy —  mówiono 
a la  Silhouette.

Bojkot pochodzi od nazw iska kapitana ir ­
landzkiego, któreeo L iga  narodowa w yk lę ła  ze 
swegó łona. Boycott umarł w  r. 1887.

Gobelin —  nazw a nochodzi od braci Gobe­
lin, którzy pierwsi zaczęli fabrykować artysty­
czne dywany, ob icia  itp., i nadali rzeczom  W o ­
je nazwisko.

Od nazwiska PaJsquino pochodzi paszkwil. 
Pasquino był to szewc W R zym ie zam ieszkały, 
który złośliw ym i wierszy kami dokuczał swym 
sąsiadom, w yw iesza jąc je  na marmurowym po­
sągu nrzed aomera

Prysznic pochodzi od  dr. Priesnitz. który 
w ym yślił znane natryski wodne. «

Podobnie fellnych, (ftcz w  rtfżftytti typie in ­
dywidualności, które zdołały* narzucić .jężvkowi 
własne nazwiska wym ieniać i objaśnia można 
wprawdzie nie w  nieskończoność, lecz bardzo 
długo i m niej lub w ięcej nudnie.

Najbiedniejszy cusarz świata.
Zdetronizowany cesarz Chin Pau-Ju żyje 

i cieszy się najlepszymi zdrowiem.
Ma tylko sporo kłopotów.

Nie w ypłacają  mu już sowitych apanaży, 
jakkolw iek otaczają niezm iennym szacunkiem i 
ryt i ,ałem.

■Cesarz żyje  w  iswym dawnym pałacu, o to ­
czony tą samą 'X) niegdyś służbą, składającą 
się z icafcj arm ji eiihftfeSpW.

■ Chińscy republikanie są jednak zdania, że 
„syn  n ieba" winien u swego o jca  domagać się 
renty, gdyby (iednląk z niebiańskich Sfer nie nade 
sła.no mu czeku —  (może sprzedawać drogocenne 
przedm ioty spocz -w iające w nietkniętym przez 
demokrację skarbcu.

Przed n iedawnym  czasem zapragnął cesarz 
przeliczyć swe mienie w  „G alerji Skarbów", u- 
diął się wńęc. z w ielką pompą do lewego skrzydła 
pałacu i ^konstatował, iżie brakuje Złotego talerza 
Kien-Langa.

„S yn  niebia" wpadł w szewską pasję i po­
czą ł okiadać bambusem m inistrów swego domu 
i  eunuchów.

Bystrzy dworzanie wr lot skombinowali, że 
jeśli z powodu jednego .talerza spotkała ich taka 
łaźnia, to z powodu dafezych ,..braków" nie wy- 
sziiby pewnie Żywi z pod cesarskiej ręki.

1 jakoś, takoś się* stało, że najb liższej no­
cy wybuchł pożiąr w  pałacu i to w łaśn ie w  "le­
wym  skrzydle gdzie s ię  m ieściła  „Gaferja skar­
bów ".

N a  m iejsce pożaru zjechała straż ogniowa.
I w  tej ch w il’ rozegrała się iście azjatycka 

scena, nie zrozum iała dla europejczyka.
U ścian płonącego pałacu stanęli strażacy, 

nie odw ażając się w ejść do wnętrza, jak długo 
nie zbiorze się W ielka Rada która w yda odpo­
w iednie na to. pozwofenie.

t Z e  zrozum iałych względów „W ie lk a  R ada" 
n iezbyt się sp ieszyła  z wydaniem pozwolenia i 
„G alerja  Skarbów spłonęła doszczętnie.

Pożar ten zachw iał poważnie budżetem „ s y ­
na nieba".

Pozbaw iony ananaży nie ma już skarbca, 
do którego n lógłby sięgnąć na pokrycie oero- 
nych sWyćh wydatków.

Podobno nosi się z  m yślą zaapelowania 
do serc m iłosiernych, monarchistów całego 
świata.

Zapiski.
„Przegląd  W arszaw sk i". Nakładem  Instytutu 

W ydaw niczego „E ib ljoteka Po lska", w yszed ł 
z druku dwudziesty czw arty zeszyt Przeglądu 
W arszaw sk iegofe m iesięcznika, poświeconego 'li­
teraturze, sztuce i nauce pod redakcją dr. S te­
fana Kołaczkowskiego —  i zaw iera następu­
jące artykuły: W ładysław  W itw ick i: Z  filo zo fji 
nauki. —  Stanisław  Jan Gąslorowski: Rozw ój 
historji Bżtulri. —  Jozef U jejski: G łówne koryta 
m istyki „w ieku  Oświeconego" —  Józef R achw ał: 
Sym bolizm  w „D an ie lu " W yspiańskiego —  
Adam Szczerbowski: Poezje. —  Fobert. Louis 
Ste^enson: Djablik we flaszce (nowela, tłum. 
W iłam  H orzyca) (2); Kronika: Henryk Elzenberg: 
Przekłady i stuidja z 'literatur obcych (L ite ra ­
tura francuska). —  Czesław  Znamierow sk i: Z a ­
gadnienia społeczne. —  W ładysław  Studnicki: 
Ekóńomja. —  B S.: Cudzoziemcy o Polsce i 
Polakach. —  W łodzim ierz F iszer: Z  literatury 
rosyjskiej. -  Książki i czasopisma nadesłane.

Qr- Lewak Adam : Od Związków Węgierskich 
dd Młodej Polaki. Dzieje em igracji i Legjonu 
Polskiego w Szwajcatji w r. 18B3— 34. W a r ­
szawa 1923. E. W ende i Ska. Tow . W ydaw nicze 
„Ign is*, str. 152. Prócz opracowań polskich 
i obcych, oprócz współczesnych pam iętników, 
broszur, druków  ulotnych, litografji i pism 
szwajcarskich, polskich, francuskich i n iem ie­
ckich oparł się autor w  p facy na archiwaljach, 
znajdujących się « apperswilskiem muzeum

narodowemu Oparta na takich źródłach, p r a c a \  
ta stanowi cenny przyczynek do dziejów naszej j 
w ielkiej Em igracji

Baudolaine Karol —  Moje serce obnaione,,
Dzienniki poufne, Książki Ignisa, tom 8, T o w . ' 
W ydaw nicze „ ign is ", W arszawa 1923, str. 84.-' 
Zewnętrzna wytworność edycyj lgnisa jest po­
wszechnie znana, tłumaczenie Cz. Jasrrzębiec- 
Kozłowskiego wzorowe a nazwisko autora naj­
lepszą jest reklam ą dla tego tomiku.

Przewodnik po Mazurach I Warmji (dr, M ie-. 
czysiaW O rłow icz : Ilustrowany Przewodnik po
Mazurach Pruskich i W arm ji, 16®, str. 294j 
z 85 ilustr. w tekście. Lw ów -W arszaw a 1923JS 
Książnica Polska TJ N. S. W .) Przewodnik dr*-, 
Orłow icza, który w yda ł jako szósty tom Pol- 4 
skiej B ib ljoteki Turystycznej jest nietylko przer* 
wodnikiem, ale zarazem rodzajem m onografju  
Mazur i W arm ji, które w języku polskim  por f  
siadają haydzo niedostateczną literaturę opisowąjpł 
W  części ogólnej daje autor wiadom ości ogólne^ 
dotyczące Mazur i W arm ji, zaś w  części sżcze^y 
gółcwej opisuje według lin ji kolejowych po*', 
szczególne miejscowości. Obszar ob,ęty p r ze - , 
wodnikiem  jest znacznie większy niż by ły  
obszar plebiscytowy. Sięga on po linję Reszel-' 
Rastem bork-W ęgoburk-Gołdap, obejmując oko­
lice niegdyś mazurskie, dziś już zgermaruzowane^ 
i plebiscytem nie objęte, których  wciągnięcie 
w ram y przewodnika było jednak wskazane 
ze w zglę<lu na uzupełnienie geograficznej i n i- - 
sferycznej jedności. W arm ię obejmuje prze­
wodnik w całości aż po morze, ze względu j 
na liczne polskie pam iątki historyczne i arty­
styczne, których jest sporo, szczególnie w ka* > 
tedrze we From borku, gdzie działał, i zm arł 
Kopernik

.Am eryka*, m iesięcznik ilustrowany, po- , 
św ięcony poznaniu A m eryk i i Am erykan. Ze­
szyt 9, październik 1923.

Zeszyty październ ikowy tego miesięfcznika 
rozpóczynś portret nowego prezydenta Stanów 
Zjednoczonych Calvin Coolidge’ a. Na treść ■ 
nr. 9 składają się nast. artykuły : C. C. Paine’a — 
.N ow y  Prezydent Stanów Zjednoczonych11 : „Duch 
organizacji am erykańsk ich , bardzo ciekawy 
m em orjał Stowarzyszenia Techn ików  i Han- \ 
dlow ców  Polskich  w Am eryce w sprawie t z w .; 
„E ffjc iency Engineerafl (Lekarzy dla chrom a- j 
ją rych  przed ięb io rs tw ); rzecz o „P rod u k c ji) 
obuwia w Stanach Zjednoczonych" powinna 
zainteresować bardzo nasz przem ysł szew sk i; i 
St. Kossakowskiego —  „Organizacja P o la k o w i 
w Stanach Zjednoczonych, ; Kronika ; T ab e la  ; 
statystyczna finansów Stanów Z jednoczonych ; 
świeżo W prowadzony bogaty dział a n g ie lsk i’ 

E rg lish  Language Section" polecenia godny 
dla wpraw iających się w  języku angie lsk im ;!
O twarcie radiostacji w W a rsza w ie "; urozmai-. 

eony dział „O fert i Z a p y t a ń  z A m eryk i" ; wre­
szcie rozkład jazdy okrętów  z Europy do Sta­
nów Zjednoczonych na październik i listopad. 

Zeszyt zdobi kilka ilustracji w  tekście.

SPORT.
Polska - Szwecja. Mecz ten odbędzie się 

dziś w  Krakow ie. W iadom ość o wyniku po-, 
dam y w  oknie redakcyjnym m iędzy godziną; 
6-ą a 7-ą wieczorem.

Drużyna szwedzka pokonaną została przez 
reprezentację węgierską ub. niedzieli WT stosunku 
2 : 1, może w ięc i naszej reprezentacji los zw y -1 
ćięslwa nie poskąp i!

Junosławja-Czechosłowącjłt 4 : 4 .  Mecz ten, 
rozegrany w Pradze zakończył się bardzo ko­
rzystnym  dla Jugosławian wynikiem , którzy 
zdobyli cztery bram ki w  przeciągu 20 minut.

Norwegja-Francja, mecz rozegrany w  Pa­
ryżu, zakończył się zwycięstwem  drużyny nor­
weskiej w stosunku 2 :0 .

PilznoPraga, mecz m iędzypaństwowy za*- 
kończył się niespodziewanem zwycięstwem  dru­
żyny pilznensl^iej 4 : 3

Kolarskie mistrzostwo na 100 km. zdobył 
we Wiedniu Kotu, osiągając czas 3 gedz, 
29 minut 9 sek. i

\
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OGŁOSZENIA.
N ob la , Dymany, Wylworne lampy, 
Paraw any, Drobiazgi a rtystycz­
na, Rabaty roczne, Obrazy Itd.
Naoywft £ w sprzedaży  

pośredukczy
SALON M EBLI STYLOWYCH

Et. P o J o n i e c k i e ^ o
Lwów, ul. Klementyny Tańskiej 1. (obok Księ- 

_____________________ ga.ni Polskiej). 5065

Zagraniczna pracownia snbień dam.
Lwów, pi. Halicki 10. III. p w podwórzu, budynek 
m isji Am er, wykonuje kostjumy, płaszcze toalety 
ba low e, szybko starannie i gnstownie. Ceny umiar­
kowane 1793

Potrzebna (folporterka
do „Kurjera Lwowskiego”.

Ogłoszenie.
Dyrekcja Zakładu gazowego m iejskiego we 

Lwowie pooaje n iniejszem  'do w iadom ości P. T. 
konsumentów, że z  powodu podwyższenia cenv 
węgla Kom isja wybrana w m yśl uchwały Rady 
miejskiej ustanowiła następującą cenę gazu:

gaz techniczny Mkp. 32.000 za 
gaz świetlny „ 35.000 za

1
1

m3
nr3

Ceny pow yższe będą liczone P. T. Odbior­
com gazu w  rachunkach inkasowanych od dnia 
8. listopada.

Dyrekcia zakładu Gazowego Miejskiego.

DO SPRZEDANIA

TARTAK PARPWY
(znajdujący się w ISlałopolsce)

składając}' się z 1 lok obił i I.anza 40 50 65 k. m. 
ciśnienia 10 atm„ rok w.ybnd. 1916, z rusztem 
schodkowym, 2 traków, różnych maszyn do obróbki 
drzewa, transmisji elc. — —  Zgłoszeniu pod 

/ '1J* 1T¥ A  ** ?■ A. dla Zakładów przeimsło-
t , U L r  Wych, generalna >reprezentacja
na Polskę — Kraków, ul. Bracka 1. 6. Telefon 2456,

Dlatego poleca 

najtaniej pończo­
chy rękawiczki
i wszelkie trykotaże 
w najtrwalszych gatun­
kach popularnie znana

U Pfau
iioiÓTO, R y N 6 R  19.

1776

3 0 0/o O T O M A N Y  3 0 0/o
30 procent taniej n iż w s zęd z ie ! Kanapki do składania, 
wkłady do łóżek, poduszki (rosnar.), portjery, firanki ma- 
torje m eb l, drelichy, chodniki, dywany, kaAiisze mosieżne,

X ? * :  H i » j | l e r  Ś 1& S 2 Z &  2 1
Zw ażać na firmę i Nr. domu. 1845

\„K IIR J E R A  LWOWSKIEGO”

I
Prosimy uprzejmie o jak najrych- 
—  lejsze nadesłan ie prenum eraty —

na listopad
wraz z ewent zaległością, celem ure- 
—  gulowania nakłauu. —  — —

Cena prenum eraty wynosi
W e  L w ow ie  miesięcznie do 
odb ieran ia  w  adm inistracji 
„K u ije ra  L w ow sk iego - . 350.000 m.

W e  L w o w ie  z odnoszeniem
~~ aj|5.300 m

375.000 ,
600.000 m.

do d o m u ...............
W  całej Polsce . . .

Z ag ran icą  miesięcznie 

Cena pojedynczego numeru 15.000 m.

Ż a r ó w k i
oszczędnościowe od 1 — 150 świec 

w w ą w  w i i  i.si THtPY o bm .  ■ im  . . .  — v  po cenach fabrycznych poleca

J o l U  W  £  S L  O  Jul i-eiEert, plac ^kademicEi 3 -
s s f& s r s #  / I m z c z  rs&limy, 

ffflsssiiiless teye w kaiili:! knckmfc
Przedstaw icie!: Henryka J. Schifmana Synowie, Lwów.

Dr. Stanisław FUGHS
d e n t y s t a  p l .  M a r j a c k i  9 . 5t e

p o w u ó c i l  i  o r d y n u j e  t> - lÓ Z  i  3 - 3 .

Nauka i w ychow anie

svsCtŁ k udziela lekcji z ża-:-
Różne.

kręsu gimnazjum. Zgło- I
szeuia Medyk1'. i ■ 00 -Artur Smutny, stroiciel for- 

™ tepiauów, Chmielowskiego 
5. przyjmuje Urojenia i repa- 

turjenów) przfjmują k«n-;raeje. aill
IAIP1SY na nowy kurs han- 
■® dlowy (os bny dfa abi-
cesjonowane przez Mini 
sterstwo KURSY HAN­
D L O W E .  ul. Łyczakow­
ska 34. Kurs n 
się 5. listopada.
ska 34 Kurs rozpoczyna|p|,Q̂ ||g o wsparcie.

Zdemobilizowan e sierżant W.

Posady  i prace.

P. już przeszło dwa lata zma- 
jgą, się ciężką chorobą serca 
|(Myocarditis angina pertoris 
arterioscierosis) ua którą za­
padł w  ciągu kilkuletniej służ- 
by wojskowej i która rzuciła 
go na łoże boleści, pozbawia-

7arząd Br. Pom. 5t. U. J. K.
~  poszukuję typistkę na 1. 
godzinę dziennie. Warunki 
według umowy. Zgłoszenia jąc nie tylko możności zarob-
osobiste między 19-20. w  Io-jko\vania, ale najkonieczniei- 
kalu Twa przy ul. fcozińskie-jszych środków do leczenia 
go 1. 7. 5130.Mę. Pozostaje już od rokn

bez żadnych środków do ży-

KuHno i sprzeaaz.

Cortep “,n krótki sprzedam:
■ zamianę przyjmę lub kupię Datki przyjmnje administra-

cia. Za ofiarowane pieniądze 
pragnie jedynie zakupić nie­

zbędne do życia mleko. 
Bieniaszewski Franciszek, uli­

ca Kurkowa 5, suteryny.

Kopernika 26, parter, oficyny, cja „Kurjera Lwowskiego*. 
Skleniarski. 51 Si! 4958

M ieszkania.

Trzy pokoje z kuchnią
poszukuje się. Zgłoszenia: 

Sekrstarjat Polskiego Banku 
Handlowego we Lwowie, ul. 
Halicka 1. 19. > 5122

K a r p i u  s '  i e g o

zn ieczu la ją cy
jest znakom itym  środkiem leczniczym  w w y­
padkach newralgji, reumatyzmu, m igreny, 

boi u zębów itj5.

Laboratorjum  chem .-farm aceutyczne

l i i  i i  Fi l i i i i w l r t i
Główny skład w Aptece Gra Jana 
Poratyńskiego we Lwowie, piat;

Bernardyński 1. 1 . 4994

M Y D Ł O <u

zawierające 70% tłuszczu. Wielka oszczędność. Przewiesza 
swoją jakością wszelkie inne wyroby. 1346

w s z ę d z i e  d o  n a b y c i a
R O T H  L w J w

O o l u c h o  w s k i o . I  i  115.p l a c

Czas odnowić
przedpłatę!

— — — Pierwszorzędny — — Hnrtownie 1 firm y S. Fisch Detailicznie! 

—  bmÓOl, H e t m a ń s k a  2 4 .
poleca wszelkie gatunki Skórek i gotowych flltel’ 
jakoteż przyjmuje wszelkie zamówienia w zakre 
— — — — sie kuśnierstwa. — — —179*

W
U
fi

ni
ht
i

Pt
ol
te

lii;

fh
IV}

fot

&
W h iu i ,  lw *m  łykituafci UL iłdpawiŁatoialnyi wddUtaa. [EndąaW Stroiński.


